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FESTIVAL SZTUKI. 


Byłoby rzeczą niewłaściwą, gdyby: 
śmy chcieli na odbywający się obecnie 
w Warszawie Pierwszy Powszechny 
Festival Sztuki Polskiej patrzeć jedye 
nie jako na jedną z imprez rozrywkoe 
wych czy popularnozartystycznych, ja: 
kie w rozmaitych miejscach į czasach 
mają czy miały miejsce na obszarze 
Polski. Gdyby tak być miało, to cel i 
istota tego przedsięwzięcia byłyby naz 
prawdę chybione. 

Z tego jednak zdawali sobie nieza: 
wodnie sprawę inicjatorzy i wykonawe 
cy warszawskiego Festivalu, na co zrez 
sztą dobitnie wskazuje sam układ proz 
gramu imprezy. 

Przede wszystkim zgodzić się musie 
my z tym, że ten Festival, choć wpraw 
dzie jest powszechny, ale przecież jest 
głównie przeznaczony dla ludzi, któe 
rzy naprawdę interesują się sztuką. 
Cały przynajmniej program Festivalu 
był układany pod tym kątem widze: 
nia. Nie dostosowywano poziomu sztu 
ki do wymagań mniej wybrednych, ale 
postanowiono raczej właśnie wybrede 
nym dostarczyć sztuki prawdziwej, zbli 
żyć do niej społeczeństwo polskie a 
może i podciągnąć je pod tym wzglęs 
dem na nieco wyższy szczebel, 

Poziom sztuk, które w dniach Festie 
valu będą produkowane na scenach 
trzech teatrów stołecznych, poziom 
koncertów w Filharmonii czy w Kon: 
serwatorium, muzyki religijnej, wyko= 
nywanej w kościołach podczas Mszy, 
wieczorów literackich a nawet sean: 
sów kinowych jest wysoki, niewątpli: 
wie wysoki, Ten cel miały na oku 
wszystkie sekcje komitetu, które muz 
siały się niemało potrudzić nad układa 
niem swych programów, aby z nich ue 
tworzyć harmonijną całość. 

Tylko tak pojęta rzecz jest odbiciem 
potrzeb społeczeństwa. 

Każdy z nas, gdziekolwiek żyje, w 
małvm czy dużym mieście, wsi czy Os 
siedlu chciałby przeżywać wielkie 
wzruszenia w wspaniałym stołecznym 
teatrze, podziwiać grę największych 
artystów dramatycznych, słuchać wiele 
kich koncertów czy opery, zachwycać 
sie urokiem arcydzieł malarstwa, rzeż: 
by czy grafiki, zwiedzać nowoczesne 
wystawy plastyczne, muzca czy zabyte 

i. 

I o to właśnie szło organizatorom 
Festivalu, nie zaś o jakąś wielką „udo: 
wa“ zabawę. Dla tego otworem staną 
dla uczestników przede wszystkim te 
miejsca gdzie znaleźć można prawdzi: 
wą sztukę: Muzeum Narodowe, Gale: 
ria sztuki polskiej współczesnej, zbio: 
ry Towarzystwa Zachęty, Sztuk Pięke 
nych oraz szeregu innych muzeów jak 
Muzeum Wojska, Techniki į Przemy: 
słu, Muzeum Kolejowego, Archeolo= 
gicznego itp. W program Festivalu 
wchodzi szereg wystaw: wystawa wys 
kopalisk I. Polskiej Wyprawy Arche: 
ologicznej do Egiptu, wystawa dzieł 
sztuki ludowej, wystawa dzieł Leona 
Wyczółkowskiego, wystawa książki i 
wystawa fotografiki. Wszystkie teatry 
stołeczne opracowały specjalne progra: 
my, stojące na możliwie wysokim poz 
ziomie. Komitet zorganizował codzien: 
ne wielkie koncerty religijne podczas 


oraz przedstawienia operowe, 
Akademia Literatury prezentuje wybit 
nych pisarzy współczesnych. 

Podobne festivałe są za granicą od 
dawna znane. Pierwszy. Polski Festival 
spełni swe wielkie zadśpie, jeżeli zros 
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Słowacy bronią praw ludności polskiej 
w (Czechach. 


Mor. Ostrawa. 5. 10. (PAT.) „Morav 
skozlezky Denik“ ogłosił uwagi pole: 


| 


miczne w odpowiedzi na artykuł orgaz ' 


nu ks. Hlinki „Slovaka“, w którym obs 
szernie omówono obecną sytuację lude 
ności polskiej w Czechosłowacji. ,„Sloż 


, vak konstatuje, że szkolnictwo polskie, 
; przejęte po rządach austriackich, zosta 


ło znacznie uszczuplone za rządów cze 


skich. Zamknięto szkołę górniczą w . 


Dąbrowie, nie upaństwowiono dotąd 
gimnazjum orłowskiego. Wszędzie buż 
duje się szkoły czeskie z wielką gorliz 
wością. Na terenie polskim państwo 
utrzymuje 6 czeskich szkół średnich. 
Absolwenci szkół polskich ne znajdują 
pracy w własnym kraju 
grować do Polski. 

W odpowiedzi na ten artykuł „Moz 
ravskoslezky Denik“ twierdzi, że jeżeli 


nie upaństwowiono polskiego gimna- 
zjum w Orłowej, to rzekomo rząd pra: 
ski nie ponosi w tym winy. Pismo to 
przyznaje także, że faktycznie absole 
wenci szkół polskich nie znajdują w 
Czechosłowacji pracy, ale na usprawie 
dliwienie twierdzi, że gdyby polscy te» 
chnicy i prawnicy dawali rękojmię, że 
jako obywatele czechosłowaccy będą 
lojalni, mieliby o wiele większe widoki 
na uzyskanie zatrudnienia aniżeli do- 
tychczas. 

Odpowiedź _ „Moravskoslezskiego 
Denika“ na bezstronny głos organu sło 


| wackiego świadczy o braku dobrej wo 


i muszą emie | 


li Czechów wobec ludności polskiej na 
Śląsku cieszyńskim, której pod pozo 
rem rzekomej nielojalności odmawia 
Się prawa do egzystencji. 


Labour Party żąda odważnej 
polityki zagranicznej. 


Bournemouth, 5. 10. (PAT) W do: 
rocznej konferencji Labour Party, któ- 
rej otwarcie nastąpiło wczoraj o godz. 
ll-ej, bierze udział przeszło 700 dele: 
gatów. Przewodniczący Hugh Dalton 
b. podsekretarz stanu wygłosił prze- 
mówienie inauguracyjne, w którym 
stwierdził m. in, że sytuacja poliry: 
czna wymaga, aby W. Brytania była 
uzbrojoną. Równolegle do uzbrojenia 
państwa powinna być prowadzona pe 
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lityka zagraniczna, któraby przywró: 
ciła poszanowanie prawa międzynaro- 
dowego, W. Brytania powinna rów» 
nież przyczynić się do utworzenia sy- 
stemu zbiorowego bezpieczeństwa, któ 
ryby był zdecydowanie stosowany 
przeciwko wszelkim napastinikom bez 
względu na to, kimby oni byli, Dal- 
ton zaatakował naStępnie gwałtownie 
politykę, prowadzoną przez rząd, oz 
skarżając go o słabość i brak odwagi. 
0 


Niemcy żądają kolonij. 


Beilin, 5. 10. (PAT,) Oświadczenie 
kanclerzą Hitlera w sprawie kolonij, 
złożone na uroczystości dożynek, u- 
ważane jest w niemieckich kołach po- 
litycznych za nowa, wymowną mani» 
festację pod adresem tych kół zagra: 
nicznych, które mogłyby się łudzić, że 
Niemcy osłabną w swych żądaniach 
kolonialnych. 

Wczorajsze wywody kanclerza — 
mówią w Berlinie — wykazały świa- 


tu, iak poważnie traktuje naród niez ! 


miecki sprawę sprawiedliwego rozwią 


U 


zania problemu kolonialnego. Podkre- 
ślono przy tym raz jeszcze, nie tylko 
Stronę materialną problemu, lecz rów- 
nież jego stronę moralno:prawną. 

Zagranica musi wreszcie zrewido: 
wać problem kolonialny z tych wszyst 
kich punktów widzenia. W tytułach 
do tekstu mowy dziesiejsza prasa nie- 
miecka mówi przede wszystkim o pra: 
wie Niemiec do kolonij. a jednocze- 
Śnie notuje z zainteresowaniem echa 
tej mowy zagranicą. 


Problem palestyński jednoczy Arabów. 


Jerozolima, 5. 10. (PAT) Władze bry 
tyjskie w dążności do stłumienia zaz 
mieszck w Palestynie wydały do ludz 
ności obwieszczenie, zapowiadające suż 
rowe kary za udzia? w iakichkolwiek 
rozruchach. 

Dddziały policji znajdują się w staz 
łym pogotowiu, a w głównych artes 
riach Jerozolimy i Jaffy krążą silne 
EE ë= T o l M |_| 


dzi w społeczeństwie pożądanie sztuki. 
Zrodzi je zaś wtedy, jeżeli potrafi okaz 
zać prawdziwą sztukę. Bo prawdziwa 
sztuka to przeżycie artystyczne, pozoś 
stawiające głębokie ślady, pobudzające 
do myślenia nawet ludzi pogrążonych 
całkowicie w szarości powszedniego 


a dnja. 
Mszy w warszawskich kościołach, wiel : 
kie koncerty symfoniczne i kameralne ; 


Polska + stival zależy wiele, 


Od tego, co nam da ten pierwszy Fee 
bardzo wiele; zas 
leży przyszłość takich przedsięwzięć 
na długie lata. Dla tego też ludzie, ży 
wiący szczery kult dla sztuki tak bare 
dzo interesują się tym Festivalem. 


Bul. 


patrole. Nad miastami tymi przelatują 
na niewielkiej wysokości samoloty. 
W dniu dzisiejszym dokonano 
wśród zwolenników muftiego dalszych 
aresztowań. Mufti przebywa w mecze: 
cie Omara, który jest trzecim Świętem 
miejscem Muzułmanów i którego chaz 
rakter zapewnia nietykalność,  Kupzy 
arabscy biorą w dalszym ciągu udział 
w strajku, zainicjowanym przez zwo* 
lenników stronnictwa Husseina, 
Represje stosowane względem tero- 
rysiów palestyńskich miały dziś rano 
pierwszy oficjalny oddźwiek w świecie 
arabskim i przyległych krajach. 
Protestując przeciwko wyjątkowe?! 
surowości zarządzeń, wydanych przez 
Wielką Brytanię w Jerozolimie, komiz 
tet syryjski obrony Palestyny wysto* 
sował apel do władców arabskich w 
Egipcie, Iraku, Jemenie i Hedżasie. 
Tekst tego apelu został równocześnie 
doręczony brytyjskiemu ministrowi 
kalenij, wysokiemu komisarzowi w Je 
rozalime oraz generalnemu sekretaria- 
tewi Ligi Narodów. Komitet obrony 


podkreślając w apelu węzły solidarno= 
ści, łączące świat arabski, prosi rząd 
brytyjski aby problem palestyński roz 
wiązał zgodnie z prawami narodu arab 
skiego. 


ZAPOWIEDŹ USIĄPIENIA 
SIR AR. WAUCHOPE. 


Londyn, 5. 10, (PAT.) W Londynie 
w związku ze zwrotem kursu admini- 
stracji brytyjskiej w Palestynie mówi 
się o rychlym ustąpieniu dotychczaso* 
wego wysokiego komisarza sir Artura 
Wauchope, Jako najbardziej odpowie- 
dniego kandydata na stanowisko wy- 
sokiego komisarza brytyjskiego w Pa» 
lestynie w okresie przejściowym, w 
którym wypadnie przystosować kraj 
do ewentualnego podziału na dwa od- 
rębne państwa: żydowskie i  arabz 
skie, wymieniają w dobrze poinformo 
wanych kołach angielskich marszałka 
polnego sir Philipa Chetwode, wybi: 
tnego dowódcę z czasów woiny na 
Bliskim Wschodzie, który zdobył Je- 


rozolimę. 


SZEF LOTNICTWA NIEMIECKIE- 
GO w PARYŻU. 


Paryż, 5. 10. (PAT.) Szef lotnictwa 
niemieckiego gen, Milch przybył do 
Paryża, 


TERMON WIZYTY HITLERA WE 
WŁOSZECH. 

Rzym. 5. iC (LAT.) Koła zbliżone 
do rządu oświadczają, że wbrew dos 
niesieniom prasy niemieckiej + włoz 
skiej, wizyta Hitlera we Włoszech nie 
nastąpi w najbliższych tygodniach, po: 
nieważ przewidziana jest ona dopiero 
na wiosnę 1058 r. 


MINISTER ROMAN W TALLINIE. 

Tallin. * października. (PAT.) Dzis 
o godzinie 10-tej przybył z Gdyni do 
Tallina statkiem „Cieszyn“ minister 
przemysłu i handlu A, Roman z mał- 
żonką w towarzystwie dyrektora de- 
partamentu morskiego Możdżeńskiego 
oraz posła estońskiego w Warszawie 
Markusa, 


TAJFUN PRZESZEDŁ OBOK MIA: 
STA. 

Hong-Kong. 5. 19. (PAT.) Oczekiwa 
ny dziś tutaj tajfun oszczędził Hong 
Kong, przechodząc o 30 mil na połue 
dniowy wschód od miasta. 


| E 
ŚWAĘŁTO NARODOWE BUŁGARII 

Warszawa. 5 października. (PAT.) 
W związku ze Świętem narodowym 
Bułgarii Pan Prezydent R. P. przesłał 
królowi Borysowi III telegram następu 
jącej treści: 

„Z okazji tak drogiej dla narodu 
bułgarskiego rocznicy, proszę Waszą 
Królewską Mość o przyjęcie moich oraz 
całej Polski bardzo gorących j sę 
nych życzeń szczęścia osobistego Was 
szej Królewskiej Mości oraz pomyślna 
ści Bułgarii‘, 


TAN KIEFJRA ODZNACZONY 
JŁÓTYM KRZYŻEM ZASŁUGI. 
Warszawa. 5. 10. (PAT.) Jan Kie: 

pura został odznaczony w dniu 4 bm. 

Złotym Krzyżem Zasługi za propagan= 
dę idei Funduszu Obrony Narodowej 
w Polsce i propagandę polskości za 
granicą. 


——— 
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Wiadomości bieżące. 
5 Wtorex 


Placydy 


E Jutro: Brunona 
PAŹDZIERNIKA Wschod słońca 542 
Zachóa w 17:06 


TEATR WIELKI, 
Wtorek godz. 20 „Legenda'. 
Środa godz. 20 „Legenda“. 
Czwartek godz. 20 „Legenda“, 


TEATR ROZMAITOŚCI. 
Wtorek godz. 20 „Załotnicy niebiescy”. 
Środa godz. 20 „Załotnicy niebiescy". 
Czwartek godz. 20 „Zalotnicy niebiescy“ 


KINOTEATRY. 
APOLLO: „Narodziny gwiazdy”, 
CASINO: „Ziemia błogosławiona”. 
CHIMERA: ,7 policzków, 7 całusów". 
EUROPA: „Atak o świcie". 
KOPERNIK: „Znachor” wg 
Dołeyi Mostowicza. 
MARYSIENKA : „Ślubowanie". 
MUZA: „Księżycowa sonata". 
PALACE: „Siódme niebo“. 
PAX: „Pieśń jej matki“ z Martą Eggcerth. 
RAJ: „Czarny amoł". 
RIALTO: „Poświęcenie“. 
STYLOWY: „Panna Piotruś“ 
Kondrackiego. 
ŚWIT: „Władczyni ognia“ i „Czu,Cztne 
CAU. 
TON: „X27 contra H14“. 
UCIECHA: „Zamek tajemnic“ i 


CYRK STANIEWSKICH (ul. Pełczyńska) 
Reprezentacyjny oddział 20 światowych 
atrakcii, 

Soboty, niedziele, wtorki, środy po 2 przed 
stawienia: o 4.30 po południu į o 8.30 
wieczorem. 


— Teatr Wielki. Dziś i jutro powtós 
rzenie pięknego utworu poetyckiego Stani» 
sława Wyspiańskiego „Legenda“, najmniej 
znanego z pośród twórczości nieśmiertelnca 
go poety. Utwór wielkiego repertuaru kla» 
sycznego „Legenda“ na scenie lwowskiej zna 
lazł wykonanie i inscenizację godną najwyż» 
szych pochwał. Pomysłowa praca insceniza» 
cyjna reżysera Henryka Szletyńskiego, na: 
strojowa, o ludowych motywach ilustracja 
muzyczna Tadeusza Sygietyńskiego, impo. 
nujaca rozmachem i monumentalnością wy. 
stawa dekoracyjnoskostiumowa Mieczysława 
Różańskiego, doskonała obsada z pp.: Zbis» 
rzowską, Machalskim, Madalińskin i Szy: 
mańskim na czele, na każdym przedstawic, 
niu odnoszą wielki sukces. Ważny abona. 
ment II. 

— Teatr Rozmaitości gra dziś 5 bm. i 
jutro wieczorem świetna komedię znanej au 
torki scenicznej Marii  Jasnorzewskiej+Pa: 
wlikowskiej „Zalotnicy niebiescy* w insce, 
nizacji reżysera Janusza W/arneckiego, je; 
dnocześnie znakomitego odtwórcy głównej 
roli utworu, kapitanaepilota Jastramba, — 
Role kobiece odtwarzają pp.: Brochwicz: 
wna i Tiche. Dałszą obsadę tworzą pp.: — 
OstojazStaszewski, Solarski, Borowy, Mies 
rzejewski, Borowski. Ważny abonament H'. 


KOMUNIKATY. 


— Koncert Kiepury we Lwowie. Dziś 
o g. 21 Polskie Radio transmituje koncert 
Jana Kiepury przez Warszawą Il do 22.15. 
O 20 Raszyn i wszystkie Rozgł. Polskiego 
Radia, transmitować będą do 22.10 koncert 
Wielkiej Orkiestry Polskiego Radia, poświę» 
cony twórczości Karola Szymanowskiego, z 
okazji Festivalu Sztuki. Koncert ten, z u» 
działem  Ewy:Bandrowskiej-Turskiej, Mau: 
rycego Janowskiego, Ireny Dubiskiej 1 Chó- 
ru Polskiego Radia, transmitują również w 
tym czasie rozgłośnie włoskie, francuskie, 
czechosłowackie, estońskie i łotewskie. 

— Członkowie „Stałej Drużyny Sokolej 
Konnej“ przy Sokole III. we Lwowie, któ: 
rzy w latach 1912—1914 brali czynny u» 
dział w tej drużynie są proszeni o podaż 
uie swych adresów na ręce dha Jana Rza: 
pki, Lwów, ul. Kopernika 18 tel. 208.31, 
celem przeprowadzenia rejestracji, weryfiż 
kacji i umożliwienia uzyskania odznaczeń 
niepodległościowych. 


A TI 
POŻEGNANIE PUŁK. FR. KLEINA. 


W salach Kasyna garnizonowego we 
Lwowie odbyło się w ścisłym gronie woj: 
skowym i strzeleckim pożegnanie pułk, 
Franciszka Kleina, do niedawna Komen, 
danta VI. Okręgu Zw. Strzeleckiego, a nas 
stępnie p. o. kierownika Urzędu PW. i 
WEF., który po zaszczytnej nominacji prze» 
niesiony został na inne stanowisko służbo: 
we, 


powieści 


i rewia 


rewia. 


Giełda z dnia 5 paźdz ernika. 
WARSZAWA GIELDA PIENIĘŻNA. 


Dewizy: Belgia 89.25, Berlin 212.97, Ame 
sterdam 29290, Kopenhaga 117.05, Londyn 
26.22, N. Jork czeki 5.29 i jedna ósma, = 
Lei 5.29 i trzy ósme, Oslo 15175, AParyz 
1749, Praga 18.52, Sztokholm 135.15, Zu- 
rych 121.75 Wiedeń 99.20, Mediolan 27.88, 
Akcje: Bank Polski 108,50, Cukier 36.00, 
Węgiel 26.50, Lilpop 53.75, Norblin 66.00, 
Ostrowiec 26.50. Papiery: 4 i pół proc. wes 
wnętrzna 56.75, 3 proc. inwestycyjna 1 em. 
69.00, 2 em. 69.50. 5 proc. konwersyjna 61.50 
5 proc. kolejowa 59.00, 4 proc. prem. dolas 
rowa 38.50, 4 proc. konsolidacyjna 5975, 
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Uroczystość inauguracji roku akademickiego 1937-3 
w Politechnice Lwowskiej. 


Inauguracja roku akademickiego 
1937/58 rozpoczęła się pontyfikalną 
Mszą św. celebrowaną przez JE. Naj- 
przewielebniejszego księdza Arcybi- 
skupa Dr. Bolesława Twardowskiego 
w kościele im. św. Marii Magdaleny w 
obecności Rektora, Senatu akademice 
kiego, Grona Profesorów Politechniki 
lwowskiej, Reprezentantów Władz i 
Instytucji, oraz licznie zebranej młos 
dzieży i publiczności. 

W czasie Mszy św. wykonał Lwowa 
ski Chór Technicki pieśni kościelne a 
mianowicie Veni Creator w układzie 
gregoriańskim i Mszę św. gregoriańz 
ską. Po Mszy św. odśpiewano hymn 
Boze coś Polskę, 

Po nabożeństwie odbył się akt uroz 
czystej inauguracji w głównej sali noz 
wego gmachu Biblioteki Politechniki 
Lwowskiej. 

Uroczystość tę zaszczycili swą obecz 
nością reprezentanci Władz duchowe 
nych, cywilnych i wojskowych, oraz 
przedstawiciele instytucji i całego spoz 
łeczeństwa. Nadto była licznie reprez 
znetowana młodzież akademicka. 

Po odśpiewaniu przez Lwowski 
Chór Technicki hymnu „Gaude Mater 
Polonia", wygłosił przemówienie inauż 
guracyjne rektor Politechniki Lwowe 
skiej prof. dr. Adolf Joszt. Po powita: 
niu obecnych i podziękowaniu za przy 
bycie wszystkim reprezentantom 
władz, instytucji i społeczeństwa, oraz 
po podziękowaniu JE. Najprzewieleb= 
niejszemu ks, Arcybiskupowi za odpra 
wienie Mszy św. przedstawił Rektor 
sprawozdanie za rok ubiegły 1936/37. 


W szczególności mówca przedstawił 
sprawę dekoracji Politechnik Lwowe 
skiej, sprawy organizacyjne, rozbudo= 
wy, zmiany w składzie osobowym, 
straty, jakie poniosła uczelnia wskutek 
śmierci profesorów, oraz innych współ 
pracowników Szkoły w roku sprawoz= 
dawczym. 

W dalszym ciągu przedstawił mówca 
szereg spraw, tyczących się pracy naue 
kowej i pedagogicznej Szkoły w roku 
1936/37, poczym końcową część swego 
przemówienia poświęcił młodzieży, spe 
cjalnie zaś tej, która po raz pierwszy 
wstępuje w progi Szkoły. Apelował do 
niej, by pamiętała o swym świętym o7 
bowiązku pracy dla wolności i obrony 
Państwa, wskazał na konieczność inz 
tenzywnej pracy fachowej a w szczegól 
ności na to, że czas nauki akademickiej 
to czas kształtowania się charakterów i 
żądał, by w dążeniu do wielkich celów 
wielkie į polskiej duszy właściwe mez 
tody stosowała. 

Z życzeniem jak najlepszej pracy w 
tym kierunku dla dobra Ojczyzny oz 
tworzył Rektor w Imię Boże nowy rok 
akademicki 1937/38 dla dobra i pożyte 
ku nauki polskiej. 

Po przemówieniu rektorskim wygło 
sił wykład inauguracyjny prof. dr. Ta: 
deusz Malarski p. t. „Teoria a praktyż 
ka w rozwoju radiotechniki", 

Cdśpiewaniem hymnu państwowego 
Jeszcze Polska nie zginęła, zakończono 
tę podniosłą uroczystość, 

W dniu dzisiejszym t.j. 5 paździera 
nika rozpoczynają się normalne zajęcia 
szkolne. 


Przedstawiciele miast pomorskich 
zwiedzili kresy wschodnie. 


Grudziądz. 5. 10. (PAT.) Na Pomo- | 
rze powróciła wycieczka przedstawł- 
cieli 29 miast pomorskich, którzy zwie 
dzili Kresy wschodnie, a w szczegó» 
ności miasta: Równe, Baranowicze, 
Nowogródek, Wilno i Grodno. 

Przedstawiciele miast pomorskich 
interesowali się specjalnie kwestią 
możliwości osiedlenia się na Kresach 
wschodnich rzemieślników i kupców z 
miast, przy czym stwierdzono, że mo- 
żliwości takie istnieją oraz że rzemieśl 
nicy i kupcy pomorscy cieszyliby się 
-i (ZA 


tam specjalną życzliwością miejscowe- 
go społeczeństwa. 

W czasie swego objazdu Kresów 
wschodnich, wycieczka zwiedziłą Tar» 
gi wotyńskie oraz złożyła hołd na 
cmentarzu na Rossie. Uczestnicy wy: 
cieczki powrócili pa Pomorze pod wra 
żeniem bardzo dodatnim z tym prze- 
świadczeniem, że praca samorządów 
na Kresach wschodnich jest w rękach 
dzielnych į wytrwałych ludzi į daje 
jaknajlepsze rezultaty. 


Rośnie ekspansja kupców wielkopolskich 
na ziemie wschodnie. 


hasło ckspansji csiedleńczej rzemieśl- 
ników ı kupców wielkopolskich na te 
reny połud.iowe i kresowe Polski, o: 
bywatele sienscy rczpoczęli planową 
akcię w tym kierunku. Ostatnio grupa 
kupców $remskich udała się samochce 
dem w podróz na południe Polski ces 
lem zbadania możliwości osadnictwa 
dla Śremian w miastach południowej 
częsci naszego kraju. W szczególności 
postanowiono zbaaać warunki handlos 


Poznań. 5. 19. (PAT.) Podtrzymując | 


Ill. Zjazd delegatów 


wozprzemysłowe oraz możliwości osad 
nictwa kupców śremskich w Krakowie, 
Rzeszowie, Przemyślu, Sandomierzu, 
Opatcwie, Łodzi, Kole i Koninie. 

Akcja ta jest prowadzona już ol 
dłuższego czasu przez obywateli Śrem: 
skich. Ze Śremu wyemigrowało już wie 
lu kupców i rzemieślników, którzy o: 
siedlili się i prowadzą z powodzeniem 
warsztaty handlowe oraz rzemieślnicze 
w Krośnie, Rzeszowie, Radomiu, Kole 
i Białej Podlaskiej, 


Zw. b. Ochotników 


Armii Poiskiej. 


Warszawa. 5. 10. (PAT.) W dn. 2i3 
b. m. odbył się w Warszawie III. 
Zjazd delegatów Zw. b. Ochotników 
Armii Polskiej z r. 1918-—21, Delegaci 
w liczbie 126 reprezentowali 106 Od- 
działów z całej Polski. Lwowski Od- 
dział reprezentowali dr Lesław Węe 
grzynowski, Władysław Targalski 1 
Franciszek Dittrich, Obrady Zjazdu 
odbywały się w salach Domu Katolic= 
kiego przy ul. Nowogrodzkiej, 

(W sobotę o godz. 18 nastąpiła inau- 
guracja Zjazdu przez prezesa Zarządu 
Gl. posła dr. Szczepańskieg:. 


Z pośród zaproszonych gości prze- 
mawiał wiceprezes Zw. Oficerów Re- 
zerwy, zaznaczając w Swym przemó- 
wieniu, że Związek Oficerów Rezer» 
wy, wszędzie, na każdei swojej pla: 
cwce, będzie pomagał ochotnikom w 
ich pracy i rozwoju organizacyjnym. 
Po przemówieniach odczytano depe- 


sze hołdownicze, które wysłano do 


Pana Prezydenta R, P. Marszałka 
SŚmiglego - Rydza, Prymasa Polski Ks, 
Kard. Hlonda, premiera gen, Skład- 
kowskiego, gen. Góreckiego i pułk. 
Koca, 

Po części oficjalnej przystąpiono do 
obiad. Na przewodniczącego Zjazdu 
wybrano dr.  Węgrzynowskiego ze 
Lwowa. 

Zcstało odczytane sprawozdanie 
przez generalnego sekretarza Sokołow: 
skiego, z którego wynika, że obecnie 
Związek b. Ochotników liczy 116 od- 
działów z 15.186 członków, zatwier» 
dzonych przez Zarząd Główny. Z poz 
śród tych oddziałów Lwów należy do 
najliczniejszych, liczy bowiem około 
76% członków. Po sprawozdaniu wys 
wiązała się dyskusja, w której poruszo 
nc szereg Spraw organizacyjnych, po 
czym złożył sprawozdanie skarbn. Rud- 
niewski, który wskazał na konieczność 
regularnego uiszczania składek, Nastęs 
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p pme uchwalono udzielić Zarządowi 
| acsolutorium, 

Następnie referat o Krzyżu į Meda» 
lu Niepodległości wygłosił B. Choiń- 
ski, stwierdzając pominięcie byłych 
ochotników z lat 1918—1920 w osta- 
tniej ustawie o zabezpieczeniu pracy 
dla uczestników walk o Niepodle- 
gość W sprawie [ej uchwalone rezo- 
lucję, która została wysłana do p Pre» 
ztsa Rady Ministrów, Po załatwieniu 
pozostatych spraw organizacyjnych, 
zabrał głos precz. Szczepański, którego 
przemówienie spotkało Się z zywiołos 
wym entuzjazmem. 

Na tym zakończył się pierwszy dzień 
obrad. 

W arugim dniu Zjazdu odprawione 
zostało uroczyste nabożeństwo w kos 
ścieie sw. Antoniego, po którym wszy: 
scy uczestnicy Zjazdu udali się czwórs 
kami na plac Marszałka Piłsudskiego, 
gdzie złożono wieniec na grobie Nie 
znanego Żołnierza i wpisano się do 
księgi pamiątkowej. 

Obrady rozpoczęły się o godz. 12 od 
cmawiania nowego statutu Związku. 
Zastenawiano się nad każdym z kolei 
piagrafem, który szeroko dyskutowa: 

| no. Obrady zostały przerwane o godz. 
| 14 i delegaci udali się na wspólny o= 
biad w salach Domu Handlowego. 

Wśród serdecznego koleżeńskiego 
nastroju wygłcszono szereg toastów 1 

| urządzono owację posłowi Szczepańe 
| skiemu 1 pierwszeniu prezesowi, załos 
życielowi Związku gen. Burchardt+Bu= 
Kackiemu. O godz. 16 kontynuowano 
cbrady, które przeciągnęły się do gos 
| dziny 21. Uchwalony został nowy sta: 
tut z pewnymi poprawkami. Wybrano 
| bowy Zarząd Główny, do którego wes 
| szli poza 10 członkami z Warszawy, 
z posiem prez. Szczepańskim na czele, 
| również członkowie z miast prowins 
cjonalnych: dr. Węgrzynowski ze Lwo 
| wa, dy1. Osoba (Kraków), Kłopotow: 
ski (Lublin), Bobek (Katowice), Hippe 
| (Radom). 

Charakter Zjazdu był bardzo pod: 
niosły. Omówiono i załatwiono szereg 
Spraw naprawdę ważnych į zasadnie 
czych Owacyjnie witano przedstawi» 
cieli Iwowa, Gdyni, Wilna i Śląska. 
Specjalne podziękowanie otrzymał 
Oddział lwowski za urządzenie Zjazdu 
Cchotników w dniu 15 sierpnia b. r. 

| Późnym wieczorem delegaci rozjecha 
li się ao swych siedzib, by spotęgowaś 
| owocną działalność organizacji, z po» 
| stanowieniem wezwania najliczniejs 
szych szeregów b. ochotników do wstą 
pienia do wielkiej rodziny ochotniczej, 
jaką jest Związek b. Ochotników. 
| Jojo wyd O ë ë | 
ZWYCIESKI ZRYW W LATACH 
1918—1921. 


Zarząd Związku b. Ochotników Armii 
Polskiej, Oddział Morski w Gdyni rozpo» 
czął zbieranie materiałów, a mianowicie 
wspomnień, zapisków itp. dotyczących zma 
gań bojowników o Niepodległość Polski w 
latach 1918—1921, Zebrane w ten sposób 
materiały, które Zarząd przyjmuje do dnia 
15 listopada br. posłużą do wydania popu, 
larnego dzieła — historii walk, osnutych 
wyłącznie na podstawie osobistych prze» 
żyć byłych uczestników walk. Dzieło obcjz 
mię zmagania na wszystkich odainkach 
frontu i wszystkich dzielnicach Polski w 
tym okresie. Redakcję dzieła powierzono 
znanemu pisarzowi, redaktorowi Tadeuszo 
wi Gierutowi, oraz Komisji doradczej. 

Ponieważ czasokres, wyznaczony na na: 
Cesłanie wspomnień upływa 15 listopada 
br., Związek zaapelował do wszystkich 
tych, którzy brali udział w waikach lub 
tyli ich świadkami (dotyczy również ko» 
biet), aby przyczynili się do uwiecznienia 
zbrojnego wysiłku przez szczególowe opia 
szenie różnych epizodów i sytuacji  bojo: 
wych z podaniem dat miejscowości į A32= 
wisk oraz aby dane te nadsyłali pod adre» 
sem Zarządu Związku b. Ochotników Ar, 
wii Polskiej Oddział Morski w Gdyni, ul. 
Piłsudskiego „Dom Zdrojowy“. 


-ye hh TL Zizi y 
Program radiowy. 
Środa, 6 Października. 


Lwów, Godz. 6.15: Audycja poranaa. 
11.15: Audycja dla szkół. 11.57: Sygnal 
czasu. 12.03: Audycja południowa. 13.45: 
Gazetka inform. w jęz. ukr. 13,55: Płyty. 
15: Odcinek gawędy regionalnej. 15.20: 
Wiad. bież, 15.30: Wiad. gosp. 15,45: Audy 
cja dla dzieci starszych. 16: Skrzynka ję: 
zykowa. 16.15: Orkiestra salonowa. 16.50: 
Pogadanka. 17: Odczyt. 17.15: Włoskie 
arie i pieśni. 17.50: Chwila Biura Studiów. 
18: Wiad. Sport. 18.10: Płyty. 18.20: Kon- 
cert. 19: Recytacja prozy. 19,20: Chór męs 
ski. 19.35: Odczyt. 19.50: Pogadanka. 20: 
Koncert. 20.45: Dziennik wieczorny. 21: 
Koncert chopinowski, 21.45: Kwadrans poz; 
tycki. 22: Koncert popularny. 22.50: Dzien 
nik wieczorny, 23: 13 młodych". 


NOWY PREZYDENT M. SIIANI 
SŁAWOWA. 
Stanisławów. 5. 10. (PAT.) W sali 

Rady miejskiej w Stanisławowie odby: 

ło się wczoraj wieczorem zebranie wy 

bcrcze Rady miejskiej celem wyboru 
prezydenta miasta. Zebranie zagaił wiz 
cepiczydent miasta mgr. Kotlarczuk, 
lory odczytał zarządzenie p. wojewos 
dy szanisławowskiego w sprawie wyż 
borow uzupełniających. Po odczytaniu 
przepisów ustawy samorządowej doz 
tvczących wyboru prezydenta, przy» 
stąpiono do głosowania. Zgłoszono 
tylko jedną listę z nazwiskiem dotych= 
czesowego wiceprezydenta miasta mgr. 

Koilarczuka, który też jednomyślnie 

został wybrany. Nowemu prezydento:* 

wi m Stanisławowa mgr. Franciszkowi 

Kotlaiczukowi zgotowano serdeczną 

owację, 


NOw1 STAROSTOWIE W WOJE: 
WODZTWIE STANISŁAWOW= 
SKIM. 

Stanisławów. (PAT.) P. Minister 
spraw wewnętrznych mianował dr. J. 
Kalatę, wicestarostę grodzkiego w Ło- 
dzi, wicestarostą powiatowym w Iłu: 
maczu i powierzył mu kierownictwo 
tego starostwa. Równocześnie zostali 
mianowani z poruczeniem kierownic 
twa starostw: wicestarosta z Puław St. 
Tymiński wicestarcstą śŚniatyńskim i 
wicestarosta powiatu warszawskiego 

Szarewski wicestarosta w Kołomyi. 


WYSTAWA REGIONALNA 
Przemyśl. (PAT.) W wielkiej hali 
sportowej Domu żałnierza otwarta zoz 
stała wielka wystawa regionalna przez 


inysłu, rzemiosła i rolnictwa polskiego, | 


ziemi przemyskiej. Otwarcie wystawy 
odbyło się w obecności przedstawicie 


li wiadz. Na licznych stoiskach rozmie | 


szczero eksponaty z dziedziny przes: 
mysłu rzemiosła i rolnictwa, stanowią 
ce doskonały przegląd rodzimej wy: 
twónczości Wystawa cieszy się wielką 
frekwencją zwiedzających i będzie 
trwała przez tydzień. 
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ZAPAS ZŁOTA W BANKU POL: 
SKIM. 

Warszawa. 5. W. (PAT) W ciągu 
Iil-cj dekady września zapas złota w 
Banku Polskim powiększył się o 0,6 
miln. zł, do 431,0 miln. zł., a stan piez 
niędzy zagranicznych i dewiz wzrósł 
o LI miln. zł. do 35,1 miln. zł. 

Żapas polskich monet srebrnych i 
bilonu obniżył się o !3,9 miln. zł. do 
.20.5 miln. zł. 

Obieg biletów bankowych — w wy: 
niku dckonanych zmian — powiększył 


się o 61,1 miln. zł. do 1.004,8 miln. zł. | 


Pekrycie złotem wynosi 35,18 procent. 
E O «wir midzy MME" | 
BUDUJMY SZKOŁY 

Jeśli kochacie uśmiech 

na twarzach swych dzieci, 

budujcie im jasne, piękne 
SZKOŁY POWSZECHNE. 
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Prezydent republiki zdrajcą 
I szpiegiem. 


Moskwa. 
kolegium najwyższego sadu autonomi: 
cznej republiki adzarskiej skazało 8 


członków kontrrewolucyjnej organizae 
cji powstańczej dywersyjno:szpiegow= 
skiej z prezydentem republiki Lorki» 
pinidze na czele na karę Śmierci przez 


rozstrzelanie, a trzech na więzienie od | 


8—10 lat. Rozprawa toczyła się przy 
drzwiach otwartych i wyrok został 
przyjęty burzliwymi oklaskami publi- 
czności. Wyrok tej jest ostateczny, ape 
lacji nie podlega i w myśl ustawy z 1 
grudnia 1934 r., wydanej zaraz po zas 
bójstwie Kirowa, winien być natyche 
miast wykonany. 


Skazani z prezydentem republiki na 
czele dążyli do oderwania Adzarii od 
Związku sowieckiego w drodze zbroj 
nego powstania, które miało wybuch= 


nąć podczas ewentualnej wojny Zwią: | 


5. 10. (PAT) Specjalne | zku sowieckiego z jednym z państw 


kapitalistycznych. 

Skazani przyznali się do wszystkich 
zarzuconych im przestępstw. Na pod: 
kreślenie zasługuje charakterystyczny 
szczegół, że ostatnie słowo skazanych 
robi wrażenie wiernej kopii ostatniego 
słowa oskarżonych z procesów Kamie 
niewa i Zinowiewa oraz Radka i Fiata: 
kowa i to nie tylko pod względem tres 
Ści, lecz nawet formy. Wszyscy skaza 
ni w liczbie lletu piętnowali w jaknaj: 
ostrzejszych słowach swą działalność, 
kajali się, poniżali swą godność osobi: 
Stą, podnosząc jednocześnie niezwycięs 
żoną potęgę ZSRR. i bezwzględną spra 
wiedliwość sądu sowieckiego. Główny 
oskarżony prezydent republiki Lorki: 
panidze podkreślił, iż zaprzedał się ob» 
cemu wywiadowi, że kierował organi: 


zacją kontrrewolucyjną į walczył przes ; 


ciwko władzy sowieckiej. 


Rekordowy iot sterowca sowieckiego. 


Moskwa. 5. 10. PAT.) Agencja Tass 
podaje, że sterowiec trzymotorowy 
»ó. S. S. R“ konstrukcji sowieckiej o 
pojemności 19.600 mtr. sz. wylądował 
wczoraj w Moskwie po dokonaniu loz 
tu bez lądowania w ciągu przeszło 130 
godzin, przebywając odległość około 


5000 kim. Pomimo wybitnie niepomyśl | 


nych warunków _meteorologicznych, 


W Szwecji o rozbudowie polskiej 
iloty wojennej. 


Sztokholm. 5. 10. (PAT.) Dziennik 
„Nya Dagligt Allehanda“ podaje wia: 
domość o projektach silnej rozbudowy 
polskiej marynarki wojennej. Dziennik 
zaznacza, że polska armia lądowa jest 
dzisiaj ważnym czynnikiem dla obroz 
ny kraju. 

Lotnictwo polskie jest również silne. 
c OGAE 


Uchwały ziazdu powiatów. 


Wilno 5. 10. (PAT.) Drugi dzień obz 
rad Zjazdu Gł. Związku powiatów R. 
P. odbywającego się w Wilnie w dn. 
3 i 4 października, wypełniły do połude 
nia prace komisyj: drogowej, oświato: 
wej i ogólno: „sprawozdawczej. 

Po południu odbyło się ostatnie zez 
branie plenarne, na którym w wyniku 
prac komisyjnych powzięto Szereg uż 
chwał. 

W/ zakresie zagadnień oświatowych 
zjazd sformułował szereg zasadniczych 
wytycznych, ustalających zakres dzia: 
łalności samorządu powiatowego. W 
szczególności zjazd, biorąc pod uwagę 
obecny stan materialny wsi, 


Dore wszystkim nastawienie pracy 


1 


zalecił | 


lot ten pobił rekord długotrwałości i 
letu bez lądowania dla sterowców, us ) 


stanowiony w r. 1935 przez sterowiec 
niemiecki „L Z. 127ł", a jednocześnie 
ustanawia rekord długotrwałości lotu 
dla wszelkiego rodzaju statków powiez 
trznych bez zaopatrywania się w matee 
riały pędne. 


Teraz Polacy uważają, że przyszłą koz 
lej na rozbudowę floty wojennej. Zre: 
alizowanie tego programu — pisze 
dziennik — uczyniłoby z floty polskiej 
ważny czynnik na Bałtyku, co niewąte: 
pliwie wzbudza szczere zadowolenia 
w naszym kraju. 


kulturalnej w ten sposeób, aby podno: 
sić dzielność zawodowoegospodarczą 
środowisk wiejskich. Następnie zjazd 
wypowiedzał się za szybkim rozwiązas: 
niem sprawy bibliotecznej przez orgas 
nizowanie powiatowych central biblio» 
tek ruchomych, przystosowanie szkol- 
nictwa powszechnego programowo do 
zycia wiejskiego w ten sposób, by klas 
sa 7zma wiejskiej szkoły powszechnej 
zawierała w sobie program Przysposo 
bienia rolniczego, a dalej za zniesie: 
niem opłat radiowych od odbiorników 
w świetlicach wiejskich.  Wyposaże» 
niem gromady wiejskiej w prawo na» 
sładania przymusowych opłat na cele 
budownictwa szkolnego. 
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POWRÓT KS. METROPOLITY 
DIONIZEGO, 


Warszawa, 5. 10. (PAT.) Dziś rano 
powrócił do Warszawy po dziesięcios 
dniowym pobycie w Rumunii metro- 
polita kościoła prawosławnege w Pole 
sce Dionizy. 


KONFERENCJA EKSPERTÓW 
DREWNA. 


Warszawa. 5. 10. (PAT.) W  Sztok» 
holmie odbyło się roczne walne zebras 
nie  porozumiewawcze europejskich 
krajów eksportujących drewno (E. T. 


| E. C.) z udziałem delegatów 9 krajów, 


biorących udział w tej konwencji, m. 
in. Polski. 

We wszystkich sprawach poruszos 
nych na konferencji, osiągnięto koms 
pletne porozumienie. WY sprawie ustale 
nia kwot na 1938 r., postanowiono jedz 
nomyślnie ograniczyć ogólną kwotę 
dla wszystkich krajów na ten rok do 
3600 tys. sztandartów, co stanowił 
zmniejszenie kwot obowiązujących w 
1937 r. o 10 procent. 


POTWORNA ZBRODNIA Z r. 1918 


Przed sądem przysięgłych pod przes 
wodnictwem s. o. Będaszewskiego roz 
poczęła się dziś rozprawa przeciwko 
Michałowi Chomiakowi sierżantowi b. 
armii ukraińskiej, oskarżonemu o pos 
tworną zbrodnię popełnioną na kilku 
nastu osobach. W dniu 7 listopada r. 
1918 sierżant Chomiak na czele patroli 
wojskowej wpadł do mieszkania Mies 
chońskich, zamieszkałych na ulicy Żół 
kiewskiej i wystrzałem z karabinu za» 
mordował Miechońskiego Jana, żonę 
jego Antoninę, synów Leopolda i Jós 
zefa oraz córkę Marię. Przy życiu pos 
został 14-letni syn Miechońskich Mars 
celi, który prosił morderców aby i jes 
mu wpakowali kulę, jednak mordercy 
oddalili się. Na drugi dzień padł z rę 
ki Chomiaka znany przemysłowiec z 
ul. Piastów Józef Lintner. 

Po ukończeniu wojny ukraińskiej, 
Chomiak skradłszy papiery znajomee 
mu Kuźmie, zamieszkał w powiecie 
tłumackim, gdzie się ożenił W ubie» 
głym roku natrafiono na ślad Chomias 
ka, a przywołany Marceli Miechoński 
poznał go jako mordercę jego rodziny. 
Jak wykazały dochodzenia, Chomiak 
ma na sumieniu Śmierć 26 osób. Roz% 
prawa potrwa 5 dni. 


TRZY SAMOLOTY W DARZE 
DLA AMII. 

Nieśwież. 4. 10. (PAT.) Wczorajsza 
uroczystość przekazania trzech samo» 
lotów, ufundowanych przez społeczeńe 
stwo ziemi nowogródzkiej wojsku, 
miała charakter podniosłej manifestacji 
na rzecz armii. 


SEKCJA PŁYWACKA CZARNYCH 

Walne zebranie członków sekcji pły- 
wackiej Czarnych odbędzie się w dniu 
7 października o g. 1830 w lokalu 
kiubu, przy ul. Chorążczyzny 7, HI. p. 


Z TEATRU ROZMAITOŚCI. 


ZALOTNICY NIEBIESCY. 


SZTUKA MARII PAWLIKOWSKIEJ-JASNORZEWSKIEJ W REŻYSE: 
RII JANUSZA WARNECKIEGO. DEKORACJE MIECZYSŁAWA RÓ: 
ŻAŃSKIEGO. 


Ponieważ jest to sztuka o zalotnikach, 
«więc deklinuje się w niej przez wszyst- 
kie przypadki: miłość. W scenie kasy 
na oficerskiego odbywa się to nawet 
seryjnie; co przyjdzie który z ofice- 
rów, to zaraz zwierza się z swych poż 
glądów na miłość i kobiety. A na do: 


datek autorka „Egipskiej pszenicy“ 
znowu wróciła do problematyki koz 
biety zamężnej a upośledzonej pod 


względem swych praw do szczęścia, W 
„Zalotnikach** problem ten narysowa: 
ny został dość subtelnie. Narysowany 
— bo zasadniczość j surowość dialo- 
gów tej sztuki ma w sobie coś z niecier 
pliwego rysunku, którego twórca nie 
ma dość czasu i miejsca, by dzieło swe 
najostateczniej wykończyć, To zdecys 
dowanie, ten brak dygresyj į pauz, ta 
jednotorowość akcji stanowią specjal- 
ny urok utworu Jasnorzewskiej, urok 
=: powiedzieć by można — liryczny. 
Naczelnym problemem „Zalotników 
niebieskich” jest — powiedzmy — pras 
wda w miłości i prawda o miłości. Bo 
cóż w miłości jest prawdziwe? — bies 


| 
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dzą się nad tym pytaniem wszyscy po 
kolei oficerowie pułku lotniczego i ża 
den nie zna prawdy, choć wszyscy są 
przeciw medyckiej prawdzie lekarza 
Odbieckiego. Że trzeba coś przecierz 
pieć, by dojść do tej prawdy, że trzeba 
przede wszystkim być człowiekiem — 
to chciała nam powiedzieć autorka 
sztuki, ale środek wyrazowy, który na 
to wybrała, mianowicie incydent z zde 
rzeniem dwóch samolotów, nie wydaje 
się dosyć naturalny, jeśli pod uwagę 
weźmiemy  dyskursywny charakter 
sztuki. Dyskurs bowiem każdy pragnie 
argumentów z siebie, a nie z poza sies 
bie. 

Atrakcją tematową „Zalotników nie 
bieskich“ jest przedstawienie Środos 
wiska lotniczego. Ale nie jest to egzoś 
tyka wyczynów lotniczych, nie jest to 
faktografia szarego bohaterstwa, choć 
drży ono bez przerwy nad akcją i wys 
zwala się w płaczu doktorowej Noli i 
zdenerwowaniu lekarza  Odbieckiego. 
W/arkot motorów stanowi tu tło tylko. 
Tlc typowej historii garnizonowej, ofi- 
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cerskiej. Nie będzie wiele przesady w 
zestawieniu klimatu sztuki Jasnorzews 
skiej z ułańskimi „miłostkami* w sty: 
lu Schniztlera. Dawniej ułani, dziś — 
lotnicy. Wszystko jedno. Szarzyzna 
służby garnizonowej posiada swą poe: 
tyczność a katalizatorem tej poetyczno 
ści jest kobieta. To jest wieczne i Jaz 
Snorzewska wcale nie pokusiła się o 
zmianę tej sytuacji. 

Nowością świeżą przejmują słowa 
kapitana Herruba o przyszłej misji lots 
nictwa, jako straży pokoju świata. TQ 
było piękne. Zapomnieliśmy już tak 
pięknych słów... | w sztuce Jasnorzew= 
skiej nikt tych wynurzeń kapitanasma: 
rzyciela nie słucha. Nikt. 

Różański daje się poznać już po raz 
czwarty jako doskonały konstruktor 
sceny. W/ tej sztuce zdumiewa wy» 
razistość gry tła okiennego: od począt= 
kowych smug deszczu do zmierzcho* 
wego błękitu w finale. 

Warnecki-reżyser przypomniał po 
części samego siebie z „Magii“, którą 
we Lwowie realizował. To samo zorga* 
nizowanie atmosfery wewnętrznej, u7 
czuciowej w odniesieniu do spraw dzie 
jących się gdzieś za oknami cichego na 
pozór domu. (Oczywiście nie zamiez 
rzam wcale zestawiać „Magii“ z „Zaz 
lotnikami"; mówię tylko o podejściu 
realizatorskim). 


Tego typu teatr dopuszcza do głosu 
pełnegc czynnik swój najszacowniejs 
szy: aktora. Tu więc jako aktor jes 
szcze raz dał się poznać W/arnecki w 
roli kapitana Jastramba. Warnecki zas 
grał go jako rozhisteryzowanego aros 
ganta, nie wydaje mi się jednak, by tas 
kie ujęcie leżało w charakterze sztuki. 
Partnerka jego Brochwiczówna przy 
całej wdzięcznej poprawności nie wy: 
zyskała również pełnych szans swej ro= 
li. Zanotować zaś trzeba z pełną pos 
chwałą parę najlepszych aktorów wido 
wiska: Karin Tiche i Borowego, Ich ros 
le weszły w prawdziwie artystyczny 
sens aktorstwa. Zwrócił na siebie u: 
wagę Ostoja»Staszewski (lekarz Odbiez 
cki). Pozatem zespół inteligentnych 
aktorów. 

+ + $ 


Naturalnym odruchem byłoby zwią: 
zać się z nowym teatrem we Lwowie 
węzłem zaufania j zainteresowania. Pre 
zentowany dotychczas repertuar stano* 
wi solidną średnią klasę widowiskową, 
ale o samym teatrze przedwcześnie by 
łoby coś stanowczego orzec. Przyzwy: 
czajony do bardzo dobrego teatru i 
bardzo ambitny na punkcie swej kultu 
ry teatralnej Lwów oczekuje na ułoże= 
nie się dobrych stosunków między sos 
bą a nowym zespołem aktorów, 

B. W. Lewicki. 
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SEKCJA LEKKO .ATLETYCZNA 


1 L.W. C. K. S. Czarni, organizuje 
dnia 9. 10, b. r. trójbój juniorów o na» 
grodę przechodnią Kierownika Okrę: 
gowego Urzędu F, W. į P. W. O. K. 
VI. Dnia lv. 10 b. r, o godz. 12tej od- 
będzie się trójból sprinterów o mi- 
strzostwo miasta Lwowa, Zgłoszenia 
przyjmuje sekretariat klubu do dnia 7. 
pażdziernika b. r. 


Każda nowa szkoła — 

To nowa twierdza polskości: 

Nowy skarbiec narodowej potęgi; 

Nowa świątynia naszej sławy! 
BUDUJMY SZKOŁY POWSZCHNE. 


Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE 


II. Km. 2415/34. Obwieszczenie o licyta» 
cji nieruchomości. Komornik Sądu grodz» 
kiego w Tarnopolu rewiru II. Tadeusz Pa» 
ziuk, mający kancelarię w Tarnopolu, Pa: 
saż Adlera Nr. 2 na podstawie art. 676 : 
679 kpc. podaje do publicznej wiadomo» 
ści, że dnia 5zgo listopada 1937 o godz. 
1l-ej w Tarnopolu odbędzie się sprzedaż 
w drodze publicznego przetargu należącej 
do dłużników Reginy i Salomona Hassów, 
w Tarnopolu nieruchomość obj. whi. 
6941 ks. gr. gm, kat. Tarnopol, składające 
się z pbud. lk. 145/1 i 143/2, położona przy 
ul. Bogatej 3. Na powyzszej nieruchomo: 
ści znajduje się kamienica  jednopiętrowa. 
Nieruchomość powyższa ma urządzoną 
księgę hipoteczną przy Sądzie okręgowym 
w Tarnopolu. Nieruchomość oszacowana 
została na sumę zł. 17.049, cena zaś wy» 
wołania wynosi zł, 12.786 gr. 75. Przystę» 
pujacy do przetargu obowiązany jest zło; 
żyć rękojmię w wysokości zł. 1.704 gr. 90. 
Kękoimię należy złożyć w gotowiźnie, albo 
w takich papierach wartościowych, bądź 
książeczkach wkładkowych  instytucyj, w 
kiórych wolno umieszczać fundusze dla ma 
łolctnich. Papiery wartościowe przyjęte bę: 
dą w wartości trzech czwartych części ceny 
gieldowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodate 
kowym publicznym  obwieszczenicm nie 
będą podane do wiadomości warunki od: 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze» 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno» 
ści na rzccz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
csooy te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwurnienie rmieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie wła» 
ściwego Sądu nakazujące zawieszenie egze» 
bucii. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho: 
imość w dni powszednie od godziny Sente| 
dv 18zej, akta zaś postępowania cgzekucyj» 
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim 
w Tarnopolu, ul. Mickiewicza sala Nr. 44. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II. 

Tarnopol, 28 września 1937. 3436K 


II. Km. 1550/37, Obwieszczenie o licyta; 
cji ruchomości. Na wniosek Hermana Bes 
tka w Przemyślu -Komornik Sądu grodz» 
kiego w Przemyślu II. rewiru Feliks Ocet» 
kiewicz, mający kancelarię w Przemyślu, 
tl. Grodzka Nr. 6 na podstawie art. 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 8 października 1937 o godz. 8.30 w 
Przemyślu, ul, Słowackiego Nr. 32 odbz, 
dzie się l;sza licytacja ruchomości, należą» 
cych do p. Etli Erbsmann, składających si: 
z urządzenia domowego, serwisu kawowe» 
go, kasy ogniotrwałej, lodowni, oszacowae 
nych na łączną sumę zł. 1100. Ruchomości 
` można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
i czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II. 

Przemyśl, 1 października 1937. 3489K 


Km. 1260/34. Obwieszczenie o licytacji 
nieruchomości, Komornik Sądu grodzkiegt 
w Bolechowie, zamieszkały w Bcelechowie 
przy ul. Pierackiego 4 na podstawie art. 
676 i 679 kpc. obwieszcza, że dnia 10 lista, 
pada 1937 o godzinie 9-tej przed poł. w 
Sądzie grodzkim w Bolechowie sala Nr. 12 
odbędzie się sprzedaż w drodze publicz: 
nego przetargu, należących do dłużnika 
DLmytra Mikołaja 2:ga im. Furowicza nies 
ruchomości. 1) Realn. obj. whl. 901 ks, gz. 
gm. Wołoskawieś, składającej się z pgr 
kat. 246 o obszarze 1403 m kw., położonej 
w niwie zwanej „Ogrody“ przy drodze 
gminnej oddalonej od stacji kolejowej w 
Bolechowie o 2 km. Rea'ność ta ze wzglę» 
du na dostęp i położenie może być użyta 
jako plac budowlany. 2) 5/8 cześci reala, 
obj. whl. 991 tej samej księgi gruntowej, 
składającej się z pbd. Íkat. 52 : pgr. llkat. 
BSA 5542, 355, 356, 557 1 558 o łącznym 
obszarze 5405 m kw. położonej w niwie 
„Ogrody“, oddalonej od stacji kolejowej 
© 2 km. Na parc. bud, lkat. 52 znajduje się 
dom parterowy z drzewa miękkiego krytv 
słomą 16 m. długości, 8 m. szerokości 1 
«= m. 20 cm. wysokości i stodoła z drzewa 

iego, kryta słomą 15 m. długośc, A 
kaagzctókości i 2 m. 70 cm. wysokości, do 
ło €) Przybudowana jest komórka kryta 
słomą. Tak dom, jak i stodoła oraz ko» 
mórka są w stanie zniszczonym. Nadto 
dE i 46 4 tej realności studnia ocem: 

na i rzew owogo i 
młodych. 3) Realn. obj. starych = 

. Wołoska wieś, składającej się z per. 
likat. 1265, 1274/1. 127W2 1WI0TONO SR czny» 
obszarze 6705 m kw, Realność ta jest o 
Tm H o 


E ë ë c PZK o lOM — M MMM E U gc  — O > 0 S 


a a a Z, W, 


glebie urodzajnej i ze względu na dostęo 
i położenie może być użyta jako plac bus 
dowlany. Odległość realności od stacji kos 
lcjowej w Bolechowie wynosi 2 km. Nie. 
ruchomości te mają urządzoną księgę gruna 
tową w Sądzie grodzkim Bolechów. Nie» 
ruchomość ad 1) oszacowana została na 
sumę 922 zł. 40 gr., cena wywcłania wy» 
nosi 691 zł. 80 gr. nieruchomość ad 2) 
wszacowana zostałą na 7549 zł. 33 gr., ceaa 
zaś wywołania wymosi kwotę 5.662 zł, 02 g», 
nieruchomość ad 3) oszacowana została na 
kwotę 5.364 zł., cena zaś wywołania wy. 
nosi 4.023 zł. Przystępujący do przetargu 
obowiązany jest złożyć rękojmię w wyso. 
kości ad 1) 92 złotych 24 groszy, ad 2) 
754 złotych 94 groszy, ad 3) 536 zl. 40 gr. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiżrie alba 
w takich papierach wartościowych bąaż 
książeczkach. wkładkowych instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze malo: 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych ceny giełda 
wej. Przy licytacji zachowane będą usta: 
wowe wasmunki licytacyjne o ile dodatko; 
wym publicznym obwieszczeniem nie zo: 
staną podane do wiadomości warunki od: 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze, 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno- 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu niż 
złożą dowodu, że wniosły do Sądu p» 
wództwo o zwolnienie nieruchomości lut 
jej części od egzekucji i uzyskały postan% 
wicnie właściwego Sądu nakazujące 
wieszenie egzekucji. W ciągu ostatnich 24 " 
tygodni przed licytacją wolno oglądać nic» 
ruchomość w dni powszednie od godziny 
8:ej do 18»ej, akta zaś postępowania egze, 
kucyjnego można przeglądać do dnia 1% 
października 1937 w biurze komornika w 
godzinach urzędowych, po tym zaś czasie 
w Sądzie grodzkim w Bolechowice sala 13. 


Komornik Sądu Grodzkiego, 
Bolechów, 28 września 1937. 
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VIII. Km. 1062/37. Obwieszczenie licytas 
cyjne. Komornik Sądu grodzkiego miej: 
skiego we Lwowie, rewiru VII zgo z si 
dzibą urzędową we Lwowie przy ul. Grott 
gera 10 ogłasza, że dnia 8;go października 
1937 r. o godzinie 10.30 przedpoiudniem 
dokona we Lwowie przy ul. Potockiego 43 
sprzedaży w drodze publicznego przetargu: 
garnituru klubowego, 2 dywanów pe. 
skich, I lampy elektr., maszyny do pisania, 
2 foteli wiśniowych, registratury amer. 1 1 
stolika o 4 nogach itp. wartości ponad 509 
zł Ruchomości można oglądać w dniu li- 
cytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo» 
nym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru VII. 

Lwów, 17 września 1937. 34933 

1. Km. 1433/37. Obwieszczenie, Komor» 
nik Sądu grodzkiego Rew. I. w Przemyślu 
Józef Ziemiański w Przemyślu przy ul. 
Władycze 11 urzędujący ogłasza, że dnia 
27 października 1937 odbędzie się licytacja 
ruchomości, a ro: w Przemyślu przy ul. 
Franciszkańskiej L. 20 o godz. 10 należące 
do Kazimierza Lecha, a składające się z 1 
kilimu 12 m kw. i 60 par pantofelków dam, 
skich „Pelikan“ w Przemyślu przy ul, Plac 
na Bramie L. 5 o godz. 10.15, należące dv 
Erazma Rosiewicza, a składające się z 1 lu. 
stra belgijskiego 4 m kw. bez ram szlifowa» 
nego, które to ruchomości oszacowane Zo» 
stały na łączną kwotę zł. 1.720. Sprzedaż 
rczpocznie się od połowy ceny oszacowa» 
nia. Ruchomości można oglądać w dniu ii, 
cytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo» 
nym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru i. 

Przemyśl, 1 października 1937. 34878 


Il. Km. 417/37. Strona zobowiązana Ka; 
jetan Petrowicz właściciel realności w Wos 
rochcie. Edykt licytacyjny oraz wezwanie 
do zgłoszenia wierzytelności. Na wniosck 
Banku Gospodarstwa Krajowego Oddzial 
w Stanisławowie i innych dalszych wierzy, 
acli strony egzekwującej odbędzie się dnia 
l3+go listopada 1937 r. o godzinie 10 przed 
południem w Sądzie grodzkim w Delatynie 
w biurze Nr, 8 na zasadzie przez Sąd zz; 
twierdzonych warunków licytacja następu» 
jących realności: Księgi gruntowe gm. kat. 
Mikuliczyn w czasie wojny zaginęły i do. 
tąd odnowione nie zostały. Oznaczenie re: 
alności: Parcela gruntowa lkat. 7175/3 gm. 
kat. Mikuliczyn, położona w Worochcie, ə 
cbszarze 494 m kw., koło wiaduktu koleja, 
wego nad Prutem przy drodze gminnej 
Worochta — Woronienka, granicząca od 
wschodu į południa z  realnością Ołeksy 
Ołeksiuka, od zachodu z realnością Ozta> 
sza Knolla, od północy z drogą gminną 
Wartość szacunkowa 1.482 zł. I, budynek 
stanowiący pensjonat „Ustronie“. Wartość 
szacunkowa 18.408 zł, 2. parkan. Wartość 
szacunkowa 390 zł. 3. inwentarz pensjonatu. 
Wartość szacunkowa 2,438 zł. Razem war: 
tość szacunkowa 22.718 zł. Najniższa oferta 
11.359 zł. Do realności parceli gruntowej 
lkat. 7175/3 gm. kat. Mikuliczyn należą na; 
stępujące przynależności: budynek stano» 
wiący pensjonat „Ustronie“, parkan i in, 
wentarz pensjonatu. Realność powyższa 
znajduje się w posiadaniu dłużnika. Poni: 
żej najniższej oferty sprzedaż nie nastąpi. 
Wadium wynosi 2,271 złotych 80 groszy. 
Do wiadomości. „Warunki licytacyjne i od: 
noszące się do tych realności dokumenty 
(wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, pros 
tokoły ocenienia itd.) może każdy, mający 
chęć kupienia, przejrzeć w godzinach urzę: 
dowych u podpisanego komornika, zaś na 
irzy tygodnie przed dniem licytacji w Sa» 
dzie grodzkim w  Delatynie sala Nr. 
35. Takie prawa, wobec których 
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„GAZETA LWOWSKA“ Nr. 227 z dnia 6 października 1937 r 


niniejsza licytacja byłaby niedopuszczalna 
należy zgłosić w sądzie najpóźniej na wy» 
znaczonym terminie licytacyjnym przed roz» 
poczęciem licytacji, inaczej pretensje tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie 
miałyby już znaczenia. Osoby, dla których 
jakie prawa lub ciężary na powyższych nie. 
ruchomościach bądź obecnie są już wpisaz 
ne, bądź w toku postępowania licytacyjne- 
go powstaną, zawiadomi się o dalszych wy» 
darzeniach tego postępowania tylko przez 
ogłoszenie na tablicy sądowej, jeśli nie mic» 
szkają w okręgu tego sądu i nie wskażą 
mu pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. Ogólne wezwanie wie; 
rzycieli hipotecznych. Z wyjątkiem wierzy: 
cieli, którym służy łączne prawo zastawu, 
lub których wierzytelności są warunk we 
wzywa się wszystkich innych wierzycicii. 
mających pretensje, hipotecznie ubezpie» 
czone na tych realnościach, aby najpóźniej 
na dni 8 przed terminem licytacyjnyr: o» 
świadczyli, czy żądają zaspokojenia swych 
wierzytelności przez zapłatę w gotówce 
lub też zgadzają się na przejęcie długu 
przez nabywcę, a uwolnienie dotychczaso» 
wego dłużnika. Kto najpóźniej na dni 8 
przed terminem licytacyjnym nie zażąda 
zaspokojenia swej wierzytelności przez zas 
płatę w gotówce, tego uważać się będzie za 
zgadzającego się na przyjęcie: długu przez 
nabywcę, jakoteż na uwolnienie dotychczas 
sowego dłużnika; późniejsze żądanie za 
płaty w gotówce mogłoby być uwzglednio» 
ne tylko za zgodą nabywcy. Osobne we» 
zwanie wierzycieli, których pretensje pos 
wstały z tytułu udzielenia kredytu, lub 
oparte są na zapisie kaucyjnym, W szcze: 
gólności wzywa się wierzycieli, na któych 
rzecz wpisane jest prawo zastawu dla wie, 
rzytelności powstałych z tytuiu bądź u- 
dzielonego kredytu, bądź prowadzenia in» 
teresów albo ewikcji albo też odszkod owa» 
nia, aby najpóźniej na terminie licytacyja 
nym przed rozpoczęciem licytacji oznajmili, 
ile wynoszą już ich pretensje do strony zo: 
bowiązanej z tych stosunków prawnych 
wynikające. Powyższe oświadczenia | ©» 
znajmienia należy wnieść do sądu powyżej 
oznaczonego pisemnie lub ustnie do pros 
tokołu. Wezwanie organów publicznych w 
sprawie podatków i innych danin pubucz; 
nych. W myśl $ 172 ost. ord. egz. wzywa 
się organa publiczne powołane do wymie» 
rzania i ściągania podatków, dodatków, na» 
leżytości i innych danin publicznych, z rc: 
alności, aby się oświadczyły najpóźniej na 
dni 8 przed terminem licytacyjnym, czy za» 
spokojenie tych należyrości, o ile one są 
bipotecznie zabezpicczone na wyżej wy» 
mienionych realnościach, żądać będą przez 
zapłatę w gotówce lub zgodzą się na przy: 
jęcie długu przez nabywcę z równoczesnym 
uwolnieniem dotychczasowego dłużnika. 
Gdyby najpóźniej na dni 8 przed terminem 
licytacyjmym nie zażądano w sądzie zapłaty 
w gotówce, byłoby to uważane za zgodz:: 
nie się na przyjęcie. długu przez nabywcę 
późniejsze żądanie zapłaty w gotówce mos 
głoby być uwzględnione tylko za zgodą 
nabywcy. Zalegające aż do terminu licyta» 
cyjnego podatki, dodatki, należytości i innt 
daniny publiczne, które od tej nieruchomos 
ści mają być opłacone, wraz z procentami 
i innymi należytościami ubocznymi, 2 ile 
nie są jeszcze hipotecznie zabezpieczone, 
należy zgłosić najpóźniej na terminie licy: 
tacyjnym przed rozpoczęciem licytacji, ina; 
czej bowiem pretensje te bez względu na 
pierwszeństwo, jakie im zresztą przysługuje 
byłyby zaspokojone z masy podziařowcj 
dopiero po zupełnem zaspokojeniu wierzy: 
aiela egzekwulącego. Wzywa się do zgła: 
szania w Sądzie takich praw do nierucho 
mości, któreby licytację czyniły niedobusz 
czalną, a to najdalej na terminie licytacji, 
przed rozpoczęciem licytacji pod zagrożea 
niem, że w przeciwnym razie nie wolno 
Lędzie ich więcej dochodzić w odniesieniu 
do tej nicruchomości na szkodę nabywcy 
w dobrej wierze. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru il. 

Delatyn, 25 września 1937. 3488K 


X. Km. 104437. Obwieszczenie. Komor: 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwos 
wie rewiru X. ogłasza, że w dniu 6 paż: 
dziernika 1937 o godz, 9.30 rano odbędz:2 
się cegzekucyjna sprzedaż przez  licytazję 
publiczną ruchomości, należących do dłuż, 
nika w jego mieszkaniu — lokalu we 
Lwowie przy ul. Alembeków 5, składają: 
cych się z ruchomości, oszacowanych na 
łączną sumę 2.800 zł., które można oglądać 
w miejscu sprzedaży w dniu licytacji w 
czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru X. 
Lwów, 27 września 1937. 


3490; 


II. Km. 1542/37. Obwieszczenie o iicytas 
cji ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
w Tarnopolu Il. rewiru Tadeusz Paziuk, 
mający kancelarię w Tarnopolu, Pasaż Adle 
ra Nr. 2 na podstawie art. 602 kpc, podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 8 paź» 
dziernika 1937 o godz. 10 w Tarnopolu, ul 
Briicknera Nr. 1 odbędzie się ¿sza licyta: 
cja ruchomości, należących do dłużnika 
Feliksa Ujejskiego, składających się z wa» 
łacha gniadego 5z„letniego, klaczy gniade; 
5zletniej i bryczki na resorach, oszacowa: 
nych na łączną sumę zł. 1100. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
i czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru JI. 

Tarnopol, 21 września 1937. 34X 


ROZMAJTE. 

XXXVII C 591/37. Obwieszczenie, Sąd 
grodzki miejski we Lwowie podaje do wia» 
domości, że na podstawie art. 157 $ 1 kps 
Dr. Elkon Margulies we Lwowie, Pasaż 
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Hausmana został ustanowiony  kuratoren. 
masy spadkowej po Jakubie Wagnerze i 
nieznanego z miejsca pobytu Efroima Wa, 
guera w sprawie z powództwa Jakuba Baz 
dnera przeciwko wyżej wymienionym © 
zniesienie współwłasności i wzywa niezna: 
nego z miejsca pobytu, aby się zgłosił do 
uczestniczenia w procesie. 


Lwów, 2 października 1937. 3480 


OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


Urząd Wojewódzki Lwowski. 
L. OA. 5/345/1/37. 


OGŁOSZENIE. 

Pinkas Gimpel syn Freudy, urodzuny w 
Lisku 7 lipca 1892 kupiec w Grazu i Majv: 
Fresser, syn Rosy, urodzony w Jaworowie 
13 maja 1895 szklarz we Lwowie wnieśli 
prośby o zezwolenie na zmianę nazwisk 
rodowych Gimpel na Drillmann i Fresser 
na Tieger. 

Urząd Wojewódzki we Lwowie podaje 
powyższe prośby do powszechnej wiado- 
mości z nadmienieniem, że w myśl art. $ 
ustawy z dnia 24/X. 1919 r. Dz. U. R.T. 
Nr. 88 poz, 478 wolno z ważnych powt» 
dów zgłosić przeciw ich uwzględnicniu sprze 
ciw do Urzędu Wojewódzkiego we Lwowie 
w ciągu dni 90 od dnia ogłoszenia w Mo» 
nitorze Polskim. 

We Lwowie, dnia 1 października 1957. 3482 
Mgr. S. Kuliczkowski 
Kierownik Oddziału. 


OBWIESZCZENIE O LICYTACJI. 
Dyrtkcja Akcyjnego Banku Hipotecznce 


go we Lwowie, pl. Halicki 15, ajqierając 
się na przepisie art. 48 rozporządzenia 
Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 27 


października 1932 Nr. 94 poz. 812 DzURP. 
ogłasza niniejszym, że celem ściągnięcia. 
zaległości i resztującego kapitału zpn- z 
alugoterminowej pożyczki  hipotecznej 
przez Bank wydanej, odbędzie się w o- 
bccności delegata Dyrekcji w biurze nota, 
riusza p. Dr. Bolesława Trzosa we Lwo 
wie przy ul. Batorego 9 w dniu 24 listopada 
1937 o godzinie dziesiątej sprzedaż w dro: 
dze drugiej publicznej licytacji parterowz: 
go domu mieszkalnego murowanegc, oficys 
nowego budynku murowanego oraz dwu 
kLcmórek drewnianych, położonych w Zi», 
czowie przy ul. Jagiellońskiej, obj. whl. 
1000 ks, gr. gm. kat. Złoczów przy Sądzi: 
okręg. w Złoczowie, stanowiącej własnosć 
Anatola Zalipskiego. Cena wywołania wya 
nosi zł. 2.600.—, zaś rękojmia zł. 1.756.—.. 

W miarę zgłoszenia należności przewi. 
dzianych w art. 7 ust. 5 i art. 49 powoła»: 
nego Rozporządzenia, tak cena wywoła» 
nia, jak i rękojmia będą odpowiednio 
podwyższone na terminie licytacyjnym. 

Podstawą licytacji będą warunki licytas 
cyjnć, ustanowione wyżej powolanem Roz: 
porządzeniem. 

Prawa osób trzecich nie będą przeszko»- 
dą licytacji i nabywca uzyska prawo wła: 
sności, o ile te osoby najpóźniej na iicytar 
cji, jednakowoż przed wezwaniem do czy: 
nienia postąpień nie wykażą, iż wniosły 
pozew o zwolnienie całej nieruchomości 
lub jej części od egzekucji i że uzyskały. 
zawieszenie postępowania egzekucyjnego. 

Akty postępowania egzekucyjnego mo: 
żna przeglądać w Akcyjnym Banku Hipo% 
tecznym we Lwowie, pl. Halicki 15 coas 
dziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w 
godzinach od 9¢ej do 13stej, zag w ostar 
tnich trzech dniach przed terminem licy» 
tacyjnym w kancelarii wyżej wymienione». 
zo notariusza w godzinach urzędowych, 

Zamierzający licytować mogą w ciągu 
cstałnich siedmiu dni przed licytacją oglą: 
dać nieruchomość codziennie od godziny 
8 do 18 z wyjątkiem niedziel i świat. 

Lwów, dnia 27 września 1937. 3475 

AKCYJNY BANK HIPOTECZNY. 
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Bilans majątku z dnia 31 grudnia 1935. 

Stan czynny. Majątek staly. Wartosć ko- 
lei zł. 3,631.091.40, Inwestycje zł. 485875 
zł. 3,635,950.15. Majątek płynny. Gotówk:: 
Kasa i Banki zł. 26.708.61, 3% ooligacie 
Pożyczki Inwestycyjnej zł. 6.425.4). Straty 
l. z Rachunku zwłoki kosztów ruchu w 
kapitale i odsetkach a) stan z 3UNXII 1935 
zł. 1,268,344.55, b) strata za rok 1935 
zł. 158.639.44 zł. 1,426.983.99, 2. z Rachun= 
ku zysków i strat zł. 5.913,33 zł. 1,432.897.32 
zł. 5,101.984.48. Stan bierny. Kapitał wla- 
sny. a) Kapitał akcyjny zł. 2,479.210, b) 
Zakładowy kapitał rezerwowy zł 51.183.15 
zł. 2,510.393.15. Kapitał amortyzacyjny _ zł. 
720.83. Zpbowiązania 1. Ministerstwo K^, 
munikacji, kredytowane niedobory eksploa, 
tacyjne a) w kapitale zł. 1,787.063,05, b) w 
procentach zł. 708.682.69 zł. 2,495.750.74, 2, 
Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych 
Lwów, kredytowane niedobory eksploata: 
cyjne w kapitale zł. 89.145.76 zł 2,554.896.50 
Fundusze specjalne. 1. Na 'Wyczajną res 
zerwa zł. 3.600, 2. Stacja klimatyczną zł. 
2.374 zł. 5.974 zł, 5,101.984.48. Rachunek 
zysków i strat za rok 1936. Winicn: Wy: 
datki eksploatacyjne 2ł. 329.100.16, Odsetki 
od  kredytowanych niedoborów cksploatz» 
cyjnych zł. 70.585.530, Podatek majątkowy 
zł, 74.912.13, Przeniesienie straty z roku 
1935 zł. 6.116.16 zł. 480.713.75, Ma. Do, 
chody cksploatacyjne zł. 241.046.02, Nad: 
płacone podatki zł. 74.912.13. Odsetki z lo» 
kacyj zł. 202.83. Strata. 1, Do rachunku 
zwłoki a) niedobór eksploatacyjny zł. 
88.054.14. b) odsetki od niedob>rów eks. 
ploatacyjnych zł. 70.585.30 zł, 158.659.44. 
2. do bilansu zł. 5,913.33 zł. 164.552.77 zł, 
480.713.75. 3481 
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